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A o KOW 
Kongres P .S.L. - tak -zapowiadali na stanowisku, że w sytua~ji, w jakiej cie, że dziś najwazme3szą rzeczą jest konanie tych wielkich zadań. 

jego organizatorzy - miał wypowie. znajduje się dzisiaj Polska, utworzenie odbudować Polskę z ruin, zagospoda- Jeśli niektórzy przywódcy PSL chcą 
dzieć się co do stosunku tego stronni- bloku wyborczego stronnictw demokra- rować ziemie za~hodnie, usunąć nędzę, kontynuować swoją hazardową grę lo. 
ctwa do dalszej współpracy z blokiem tycznych jest koniecznością państwową, stworzyć dla wszystkich ludzi pracy sami Polski _ jest to ich sprawa. Nie 
stronnictw demokratycznych, w szcze. to nie dlatego, że obawiają się zwycię. dostatek. I temu celowi podporządko. wątpimy, że społeczeństwo polskie po
gólności co do udziaht P.S.L. w bloku stwa tej czy innej partii. wujemy interesy partyjne. uwaźająe, że trafi tę grę należyeie ocenić. Zreszłą 
wyborczym stronnietw demokrat~·cz. My nie prowadzimy gry ani o man- akcja wyborcza powinna mieć za zada. hazard nie zawsze popłaca. 
nych. Stąd zainteresowanie, jakie bu. daty, ani o fotele. My mówimy otwar. nie mobilizację całeio narolłu na wy- Edward Uzdański 
dziły obrady Kongresu P.S.L. ·11111111111m1111111111111111111111111111111111111111111111111tt1111111111111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111H11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 

Ale tych, którzy łudzili się, że przy. 
wódcy P.S.L. potrafią wznieść się po
nad interesy swego kramiku partyjnego 
i zająć stanowisko zgodne z interesem 
całego Państwa, tego czekało rozczaro. 

Komisja kontroli ener·gii tomowej 
wanie. 

W tej najistotniejszej sprawie Kon
gres odroczył decyzję do czasu zwoła. 
nia nowego, tym razem Nadzwyczajne
go Kongresu P.S.L., lub do decyzji !ta. 

uchw lena jednom ślnie przez zgromadzenie ONZ 

dy Naczelnej P.S.L. 
Jeśli przyjąć za dobrą monetr zape. 

wnienia przywódców PSL., którzy wszy 
stkie swe wysiłki krasomówcze skupi. 
li na tym, aby dowodzić, że pomiędz~· 
PSL„ a blokiem stronnictw demokra
tycznych nie ma zasadniczych różnic, 
powstaje pytanie, czym podyktowane 
były uchwały Kongresu odraczające tle. 
cyzję w sprawach taktyki wyborczej, 
Odpowiedź usiłuje dać wicepremier 
~fikolajczyk. •. Różnica jest w tvm, -
mówi pan Mikołajczyk - że - jak po
wiedziałem stosunek 51 przedstawi. 
cieli PSL w KRN do 440 to istotnie z.a 
duża różnica". 

A więc rzekomo jedyną różnicą, 
dla której PSL. nie wypowiedział się 
za blokiem wyborczym, jest sprawa 
liczby mandatów. 

po jednogłośnym przyjęciu sprawozdania ko. 
misji administracyjno.budżetowej w sprawie po. 
borów sekretarza generalnego. 

PRZEMóWlENIE BYRNESA. 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi, 
że rezolucja o utworzeniu komisji do spraw 
energii atomowej została jednomyślnie uchwa. 
łona przez generalne zgromadzenie. Głosowano 
za pomocą podniesienia ręki. Przewodniczący, 
belgijski minister spraw zagranicznych Spaak LONDYN_ (PAP). Minister spraw zagrani
oświadczył: „47 państw wyraziło swoią zgodę cznych Stanów Zjednoczonych James ~yrnes 

wygłosił na plenarnej sesji Zgr~m~dzema Na
na utworzenie komisji; która uczyni tajemnicę rodów Zjednocz-Onych przemówienie w spra-
energii atomowej dostępną dla całego świata." wie utworzenia komisji kontroli energii ato
Posiedzenie zgromadzenia zostało zakończone mawej, Minister Byrnes oświadczył m. inn. 
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PARYŻ (PAP). W czwartek w godzi
nach popołudniowych odbyło się spotka
nie pomiędzy nowym premierem francu
skim Feliksem Gouin a generałem de 

• n s 
I d -f.I ju•· Z 

Gaułi;. ... Przed udaniem się do Marły le 
Roi, siedziby generała de Gaulle, premier 
Gouin oświadczył przedstawicielom prasy, 
że nowy rząd nie zostanie utworzony przed 
piątkiem. 

' Przywódcy PSL. jeśli wierzyć ich 
słowom prowadzą więc tylko mało-
stkową grę o mandaty i fotele, wyka. • 
zując tym samym. że nie potrafia posta. Ak • · · Gł ftB.~ :-11•egft11 

• 
wić interesów namdu i państwa ponad Cli premiowa ,, ot' u dd'!IY'~ • ~a. "*' 
maleńkie interesiki partyjne. Już od poniedziałku dn. 28 bm .rozpo- . Po~ząde!< ustalamy nastę~ując~: Co· 

Tak przynajmniej wyglądałyby czynamy wymianę kuponów premiowych dzicnn!e bę~ą dwa prz~dstaw1~11ia. 1-sze 
sprawy, jeślibv wierzyć słowom przy. na losy, uprawniające do wzięcia udziału o godz. l·e! ~o l){)łu~mu, II-gie o ~od?-. 
wódców PSL., wypowiedzianym na w losowaniu. 2.;·m [JO połudmu. Kazde pr~edstaw1e~1e 
ostatnim Kongresie. W . k . t ć bedzie 5 dni polącwnc b.0 dzie z rozdawamem na~rort, 

ym1a11a uponow rwa . . . kt. r" , , . it „ ć d pusvze 
Ale czyżby istotnie jedynym powo- tj. od piątku dnia 1 lutego rb. włączn!e I • orti „t z e się OC! ~ .va prze w • 

dem, dla którego Kon~res PSL. nie wy. będzie się odbywać od godziny 9-ei ra- 1m:111 1 a mię. 
powiedział się za blokiem wv1'orczym no do 5-ej po południu w ~mad~u Cen- itlu , „~,··;m1ć tłoku i umcżłiw1ć wszvst
stronnidw dc"=-r!;:r::it•·cznych b11ł:i istot tralnego Robotniczego Domu l(ultury przy ki•" c!zic:::em obecn ść ra przl;!<~'>tawie-
nie tylko i wyłącznie sprawa J;czby, ul. Piotrkowskiej 243• zaznaczamy, że 11i:>r '1, r " !·"~-1y r~:t!'t:' l ''!';ą kole!ność· w 
mandatów? tym razem w lokalu redal•cii „Głosu Ro- cln'u 4 !'.:"--·o rb .. fi. w ncniedziałek, <) 

Niewątpliwie nie. Za tą małostko. botniczego" nie będzie wymiany !mpon,..1w, f!. " r' / I ·"-ei ro r,'l!t!<łniu plen'lsze przed
wą gra o mandaty i fotele krvja si" a jedynie pod wyżej wsl·azanym adre!:em. stav :er.if P:l~:t-:zone z otrz~maniem n:i-
1• 'nn"' r·o~b·"'. n . . kt, h 'd r·1·c"d r. 0• ,•z::- c1'a uzieci posiada'.w,cych lo-

l .- ... foZ osr1, o . oryc przywr. - Prosimy wszystkie dzieci, które zble- ;, ". ., 1:u1:> ~;~mi od 1 do 1200 lnoniewd~ 
cy PSL woleli głofoo nie m,;•vie. J)cść raty kupony premiowe. aby dla szybsze- v " 

Przytoezvć wn\osek J)Osfo Bnnusław. . d r :1 h,,· y~·: i 1-co C'!'f~b moż:! ' '>ii:; pomieścić na 
go załatwienia wym!any nałile!ły pos:a a-

r1-i-""'"- któr~r domagał Sif' na {w~""l'f>- $;'\:) Clll' ie '1"Z<!d!'.' f3W 1 ~f!i<l ''I az Z rOZ• 
sie PSL znies:enia Jłfitiistrrstw"\ Bez. ne kuponv w kolejności numerów na a:-= d;~J' ···[T1 n~r-rf1 - o P,odz 2„10 IJO pohtd-

kus.zu papieru i umie~ciły na nim swoie 
piecrnństwa, ah,..· zrczuoieć o co · ~ho- n'u - O'I r <: P' ~ru 1-nn J•) 1111rr.eru 24(!0. 
d . I h . , ł l imię i nazwisko oraz d(ll:łaclny adres za- '.\.!a s~~r„ r< ·1 lln:a ta!( ~amo dla dalszych 

z1. dzie o to, a " nozl.aw1c 'Y a' zr mieszkania. 
ludu nolskie~o tego ramienia, którf' bro ł•IH11!.:Hh\ f>!l l 2Gil na kdŻ lv m przedsta-
ni tej wfacb:v wobec bfljówek reakcyj. Uprzedzam~·. że ponieważ tym razem '-~ ic•:in i t- 11 d:''e!, nók: \\SZ~ ' '3'1de dzieci 
nych. onłaranvch przez wywłaszczo„ dajemy wyjątkowo d'ugi termin wymia- posh:r~a:~ce losy nie.. otrlvmaią nagród. 
nvch " "7.:)r11;'-1:ów i kanit. ... listów oiaz n.v ku onów, bo aż S c~ni, wszystkie dzie- Cod-r' [! nn:e w „Głos!e R•ihntn1c·zym" bQ 
obct> arrenhn·v szpiegowskie. ci zdążą dolwnać wymiany. Żadne spóźn'o d1,ie o -: 1 o~zcny program lld ti:tień nast<((· 

d ue zgłos.i:enia i rełdamacie po 1 lutym rh P!l." _, 'H' 2 ulcm. 1• ... kie dals: i! nuniery bi'·· 
Wy aje się, że nie bPdziemy rlvle- . . ' - " " v 

nie będą uwzS?łędnlane, w~ ·)ą\'lf ":Y clz·!.!ci r:.. ' "' r•'m ut1z:at ·, z wynil;anli z dnia no„ 
cy od prawdy, gdv stwierdzimy, że urze . , ·• „ 

. hl k h . z:imieszkałe poza Łodz:ą. dla kioryc11, w pi·z""n:.c.'"'.o. 
ciwn1cy o u wv orcze~o stronmctw -" 
d k h , , 'd , wyjątkowych wypadkach, przedłużymy T:'„, os'my ,·,·szystk1'e dz'1ec1· o uwaz'nc etT'o rat•·cznyc snf'<;rnrl .,,_.,. .. „„ cow • 
P.S.L. sa jednocześnir> politycmy . termin o jeden dzień. przeczytanie nasze?'o dzisiejszego oldo-
prz"„ · ·vnik" ni t~i PolsH. które powsta. W sobotę, dn. 2 lutego rJ, odh"dz·~ s'.ę s:.1:n:a i o s!asowan:e się do podaneao po
ł:> 2? lipca 1!'44 roku. że są oni prze- losowanie w obecności Iwm·s:l. w sktad r;~lł('l{fl we wfasn.vm interesie, dla unlkttl~
ciwnikami tej Polski. którn dała cbło. litórei wejdą przed6tawicie!e nauczycid- c:a nkr.'it rzclmei!O tłoku i straty cza~u. 
pn ziemię, która złikwiiłowała obrozarni- s~wa, Kuratorium, oraz dzieci. Jeszcze raz zuaacamv. że wszyst
kóv unarodowiła wielki i śretlni prze. Wyniki losowania ~ostaną t1'ezwłoc7l1ie ko - za r.Jwao wym'ana kuponcłw jak i 

· która µrz:vwiodła do władzy u. opublikowane w „Gło!'ie Robołn1czy~"· przc!' :: fawie·:·3 i ro-zt1-::wanle nagród z ak-
dzi pracy: roht>tników. rhl„,_,fiw. inteli. W poniedziałek, dnia 4 luteio rb„ roz- cji r.:::m·owej „G1c~:.i Robotniczego" od· 
gen' ów rmls~ich. Il<.>cznie się wydawanie nal,!ród w pof(!cze· 1 bywać s·ę b~t'zle w lolrnlu CentralnQ2o 

.Jeśli Polska Partia Robotnicza, 110. niu z przedstawieniem Teatru l(ukiełek, Robotnicze'!o Domu Kultury przy ul. Piotr 
de i„, ie ial;: Polska Partia Socjalistycz- 1'tóre będzie· odbywać się również w gma· kowskiej 243. 
na. Stronnictwo Ludowe oraz Strouni. chu Centralnego Robotniczego Domu l(ul· Dzieci! Przestrzegajcie uważnie tych 
ctwo Demokratyczne zgodnie stanęły I ury przy ul. Piotrkowskiej 243. wskazówek. 

„Pragnę złożyć krótkie oświadczenie w celu 
poparcia sprawozdania złożonego generalnemu 
zgromadzeniu przez komisję spraw poHtycz. 
nych i bezpieczeństwa. Narody zjednoczyły 
się w czasie wojny w celu obrony wolności. 
Obecnie muszą one w dalszym ciągu pozostać 
zjednoczone w celu obrony wspólnego pokoju. 
Wygraliśmy wojnę przeciwko agresji i ty. 
ranii, walcząc razem. Obecnie musimy zbudo· 
wać pokój pracując razem. Sprawozdanie 
przedstawione przez komisję spraw politycz
nych i bezpieczeństwa wzywa nas do utwo
rzenia komisji, która badać będzie z punldu 
widzenia młędzynarotlowej kontroli problemy 
powstałe na skutek odkrycia energii atomowej 

i innych śrOlików, powodujących masowe 
miszczenie. SfwawoManie to wzywa nas, abyś
my znaleili drog;ę, która pozwoli nam na uży. 
cie naszej wiedzy dla dobra ludzkości. Wie
dza nie mQże być monopolizowana przez żad· 
ne państwo. Odkrycie energii atomowej, tak 
jak i inne wielkie odkrycia naukowe oparte 
jest na dawniejszych odkryciach i badaniach 
różnych v.rybitnych umysłów w różnych !<ra
jach. W wielu krajach uczeni robili doświad· 
czenia na polu energii atomowej, jeszcze za. 
nim wojna wybuchła. Stany Zjednoczone, 
Wielka Brytania i Kanada poczyniły wielkie 
postępy w tej dziedzinie. Stany Zjednoczone 
kosztem 2 miliardów dolarów posunęły bada
nia tak daleko, iż mogły zapewnić wotnośi! . 
narodom, które o nią wałczyły. 

Problemy, które wyłoniłv się na skutek od· 
krycia eneraii atomowej i innych sił, wywołu· 
jących masowe zniszczenie, nie mogą być roz· 
wiązane przez Jedno państwo. Odpowiedział· 
ność ciąży na wszystkich państwach. Musimy 
zrozumieć. że w obecnym atomowym wieku 
w naszym wspólnym interesie leży obrona 
pokoiu i usunięcia możliwości konfliktów. 
Sprawa poko_iu wymap,-a wsoólnego działania. 

Enerjl'ia atomowa musi być użyta dla do
bra ludztmści. a nie dla .iei zniszczenia. Musi
my ńl:iać o to. aby traktaty z państwami , ldó· 
re n;e ze swei woli znalazły się po stronie 
państw osi, zostały jak najszybciej zawarte, a 
wo•s'rn okupacyjne wycofane. Musimy zaczać 
pra~o·„ać razem. Mam nadzieję . że zpromadze
nie generalne uchwali rezolucję, którą mu 
przed!ożono. Mam nadzieję, że komisia kon· 
troli energii atomowei zacznie wkrótce praco
wać nad swoimi zadaniami. WalczvHśmy ra· 
zem za wolność, teraz musimy się starać oka
zać godnymi tej wolności, którą zdobvliśmy. 

SEKRETAR7. STANU BYRNES OPUśClt 
WIELKĄ

0 

BRYTANłE 
LONDYN. (PAP). We czwartek w ~odzi· 

nach PoPOłndniowych sekretarz stanu Byrnes 
opuścił Lnttdyn, aby powrócić do Stanów Zje
dnoczonych. 
tłtlllllHHllllllllllfffllltlllllllllllfllllll•UllllllllllllllflllllllJllllllllllllllJlllllllllllllJlllllllllllllllll 

Faszyści we. \Vło~l eh "liałaią 
RZYM (PAP). Agencja „Ansa" donosi, że 

w mieście Vicenza policla wykryła podzietTJ'l<i 
organizację faszvstowsk~. · noszacą nazwe .. Ka. 
deci Vicenzy". Organizacja ta otrzymywała roz
kazy i insłrukcje z Mediolanu, została ona 
prawdopodobnie założona przez b. sekretarza 
partii fa~zystow11kiej Scorz'I w czasie ,lego krót. 
lcie~o P91tvhl w Vkenzv. Ze znalezfo~vcl1 ..-rzez 
policję cłekumentew wynika, że fa~zyści plano
wali napaść na miejscowe wiezienie w celu u. 
wolniania osad7.C\nvch t~ faszystów. A~e•zto. 
waao l' J)r21ywólic1hv tlli orianizacii. Niekt61·zy 
z mełł J)n:y.ai si~. że tlokonywali rabunków, 
ażehv zdoltyć irodki na cele or&anizacyjne. 
W Pecco ares:llłowano czterech faszystów. człon

ków oręanizacii „Sam" Scuadre Azzione Musso. 
lin i. N aczełnik po lid i w Medjolanie o5•xrfod • 
czyi, że informacie o ucieczce b. sekretarza 
partii faszystowskiej Carlo Scorza do Szwai
carii, nie odpowiadają prawdzie. Naczelnik 
twierdzi, że Scorza ukrywa się we ~oszech 
i że policja wpada iuż na ślady jego kryjówki 
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li' ADlergce po 111ojnle Uchwały włoskiej partii 

sncjalistyczneJ -
Mi:iarderzr zgarniaia 

Milionom robotników grozi bezrobocie 

10 sty.cznia zakończyło się plenum Komi
tetu Centralnego Włoskiej Partii Socjalistycz
nej. 

Większością 20 głosów przeciw 4 plenum 
uchwaliło rezolucję, wypowiadająq · 

NEW YORK, w styczniu 1946 r. 
Kiedy Amerykanie ponieśli klęskę w Pearl 

Harbour prez. Roosevelt, wzywaiąc naród do 
wysiłków, do ciężkiej walki i zmagań-oświad
czył w jednym ze swych przemówień, że z o
becnej wojny nikł nie będzie ciągnął zysków 
pieniężnych. W kilka lat później następca jego, 
prez Truman, uroczyście oświadczył, że Ame
ryka nie walczy poło, aby tworzyć milionerów. 

A dzisiaj, kiedy zamilkły armaty, kiedy za. 
panował pokój na ziemi, nigdzie indziej, jeno 
w „ Wall Street Journal" czytamy, że „kasy 
większej części wielkich !torporayi w kraJu są 
zapchane got6wk4 i papierami wartościowymi". 

RACHUNEK ZYSKóW I STRAT 
Dzisiaj rachunek zyąków i strat iest prosty 

jaany. 260 tys. Amerykanów padło w woj
nie, 35.000 zaginęło bez wieści; rannych było 
651 ty1. W gotówce wojna kosztowała Amery
kt około 336 bilionów dolarów. Z tytułu kosz
tów prowadzenia wojny przypada na głowę lu
dnośc:i w Stanach Ziednoczonych kwota 2.551 
dol. Ale o ile po pierwszej wojnie światowej 
powstało 22.000 milionerów, to obecnie, po 
drugiej wojnie światowei powstali bilionerzy. 

O ile po pierwszej wojnie światowej „czy-
1łe" zyski wielkich korporacyj wynosiły 28,5 
bilionów dolarów, to w drugiej wojnie świato
wej, pomimo wielkich podatków, wynosiły one 
.56 bilionów dolarów, c:i;yli 2 razy więcej. Ta
kie cyfry poda.ie postępowy kongresman wa
szyngtoński, John M Kophee. 

Zyaki wielkich korporacyi w dziedzinie spo
żywczej wzrosły w 194ł r. w porównaniu z o. 
statnimi trzema lata!lJ.i przedwojennymi o 1501/t. 
Zyski trustów węglowych wzrosły w tym sa
mym czasie o 159 proc., w branży żelaznej i 
stalowej - o 252 proc., w branży miesnej -
o 271 proc., w branży odzieżowei i bieliźnia
nej - o 280 proc., przy produkcii części kole
jowych - o 318 proc., przy produkcji narzę
dzi - o 360 proc., przy produkcji zaś maszyn 
i czeki elektrycznych o 399 proc. 

Ale to jeszcn nie wszystko. W dziedzinie 
produkcji, niezbędnef dla prowadzenia wojny, 
różnica pomiędzy zyskami przedwoiennymi a 
dochodami z 194ł r. jest znacznie wyższa. 

swych zysków. Dlatego też tak gwałtownym ju i zagranicą. Wymaga ono utrzymania stanu 
jest problem zatrudnienia bezrobotnych, dlate- wielkiej produkcji, wielkiego wysiłku, i to we 
go też wszystkie szpalty pism Sla zawalone ar. wszystkich dziedzinach, poczi)wszy od arłyku
tykułami na temat pracy dla 60 milionów ludzi. łów spożywczych, kończąc na produkcji aut 

I i budowie domów. 
LIST W KIESZENI POLEGŁEGO I Brak jest w Ameryce mieszkań. Daje się to 

Przed dwoma laty, po jednej z krwawych szczególnie odczuć po powrocie zdemobilizo
walk, prowadzonych przez Amerykanów z Ja-, wanych- żołnierzy. 

pończykami o utrzymanie ważnego punktu Pole do pracy iest. Możliwości zatrudnienia 
strategicznego, kiedy przystąpiono do grzeba- zdolnych do pracy istnieią. Ale nie leży to w 
nia tych, którzy w walce tej życie oddali, zna- interesie reakcyjnych sił kapitalistycznych, któ
leziono w kieszeni młodego żołnierza list do re mają przede wszystkim na względzie zabez
Henry„ Wallace•a, ówczesnego prezydenta Sta- pieczenie dla siebie wielkich zysków, uzyskanie 
nów Zjednoczonych. W liście tym Wallace pi- możliwości płacenia niskich stawek dla robot
sał o celach wojny, o konieczności rozbicia a- ników i sprzedaży towarów według cen mono
gresorów i wprowadzenia pokoju na świecie, polistycznych. 
o wolności i równości. A potem, poruszając 
zagadnienie natury społecznei i ekonomicznej, W ALKA O BYT 
mówił o konieczności znalezienia :zatrudnienia, Dlatego też Ameryka weszła w okres silnych 
znalezienia pracy dla wszystkich. Muszą j4 o- walk strajkowych. Pod przewodnictwem pre. 
trzymać wszyscy. Mężczyźni i kobiety, na pół- zesa CO Phillipa Murray odbywa się obecnie 
nocy i południu, · na wschodzie l zachodzie konferencja w Waszyngtonie, na której są oma
Stanów, wszyscy muszą otrzyma{: zajęcie -, wiane sprawy kontynuowania straiku 200 tys. 
,job". robotników zakładów General Motors, rozpo-

Zanim Ameryka przystąpiła do wojny przed częcia w dniu 14 stycznia strajku 800 tys. ro
pięcioma laty, było w Stanach Zjednoczonych botników w stalowniach, oznaczenia terminu 
45 milionów zatrudnio ych mężczyzn i kobiet, strajku 500 tys. robotników w General Motors, 
10 milj. znajdowało sie poza procesem produk. Westinghouse, kontynuowania strajku 14.000 
cji, 10 milj. było bezrobotnych, W latach woj. rob. w zakładach szklanych w Liby.Owens
ny zatrudnionych było około 53 milj. mężczyzn Ford i Pittsburgh Plate Glass Co • 
i kobiet, a około 12 milj. znajdowało się w ·Młody żołnierz, który padł na froncie ja. 
służbie wojskowei. Nie było zagadnienia bezro- pońskim z listem Wallace'a w kieszeni, · wierzył 
bocia. W produkcji wojennej zatrudniono wszy- w pracę dla wszystkich. Wierzyły w to również 
stkicb. Wtedy to prez. Roosevelt obliczył, że miliony innych żołnierzy. Nie wszyscy z nich 
po wojnie Ameryka bedzie musiała znaleźć za. padli, nie wszyscy z nich oddali swe życie. 

ciw blokowi z innymi partiami w nadchodzą. 

cych wyborach municypalnych w wypadku, 
kiedy zawarcie bloku z komunistami nie będzie 
możliwe. 

W specjalnej rezolucji plenum potępia 
uchwalę Federaeji Młodzieżowej Partii Socja
listycznej o zerwaniu z „Frontem Młodzieży" 
i żąda unieważnienia tej uchwały. 

Praisa ocenia uchwały plenum jako zwycię
stwo zwolenników zjednoczenia partii socjali
stycznej z komunistyczną. 

Plenum postanowiło zwołać zjazd partii 
socjalistycznej w czasie od 3 do 7 kwietnia 
1946 roku. 

-o-

Wieści z całego kraJu 
LIKWIDACJA BAND 

Komenda Wojewódzka Milicji Obywatel
skiej w Kielcach, przy pomocy kompjlnii ope
racyjne i i kursu dla szeregowych dokonała 
obławy na bandytów, grasuj;icych na terenie 
Łagowa pow. Opatów. W wyniku akcji uję
to 64 osoby, oskarżone o dokonywanie naipa. 
dów z bronią w ręku. 

ZJAZD CHEMIKÓW W GLIWICACH 
Ostatnio odbył się w Gliwicach zjazd che. 

roików zjednoczenia przemysłu nieorganiczne
go i ziednoczenia przemysłu nawozów sztucz.. 
nych .. który poruszył zadania, stojące przed 
chemią w Polsce i zajął się usprawnieniem tych 
gałęzi produkcji. Na zjazd przybył wicemini
ster Przemysłu Rumiński, który dokonał pr:z:.e
i;:lądu produkcii i koniecznych inwestycji oraz 
wygłosił programowe przemówienie. Ze zja:r.
dem połączono otwarcie świetlicy zjednoczenia, 

trudnienie co najmniej dla 60 milj. mężczyzn I walkę o te zasady prowadzą obecnie nie na WYDOBYCIE WRAKU W GDYNI PRZY 
i kobiet w miastach i na fermach, w fabrykach obcych polach bitew, ale we własnym kraju, POMOCY NURKÓW RADZIECKICH 

i kopalniach. nie na obcych ziemiach, ale na swym własnym Prace nurków radzieckich w Gdvni nad wy. 
terytorium, nie z obcym wrogiem, ale ze swą dobvc!em wraku w porcie gdyńskim, lei:ąccgo 

PRZEDE WSZYSTKIM ZYSKI I własną, rodzimą reakcją. 1 
na cl.nie przv nadbrzerzu duńskim, są na ukol\-

Zapotrzebowanie na cały szere~ artykułów l Jan Górski. \ ~zl~niu. Wblra~ zhostałd ?rz_y pomodcy po2nton6~ · b • k al :' . k d „ 1 m na ol'ac po niesiony z na. ostanie 
Jest o ecnte olos ne. Jest ono w1elk1e w ra- „Głos Lu u ) on przyholowany do stoczni polskich i wyre-

montowany, po czym oddanv do u±ytku pGl

Zwrot zrabow n~go 
podczas okupacji hitlerowsk: ej 

skiej ż.eglugi. 

„POZNA1'l°" i „SLĄSK" W PORCIB 
GDYŃSKIM 

I tak: przy produkcii elektrycznych maszyn 
dla celów wojennych zyski te wzrosły o 434 LONDYN (PAP). Agencja Reutera donosi, 
proc., w manufakturze - o 522 proc., w trans- zK· e nta l~statnimt ł posied;:e~iu Sojuszndiczej Rdaldy 

. „ , , on ro 1 zos a y omowione zasa y, we ug 
porcie - o 658 proc., w produkc11 aparatow których ma na5tapić zwrot zai;rabionej przez 
elektrycznych - o 722 proc., w produkcii wy-· Ni.cmców własności sojus;mikó\~ w czasie oku

pacji. Z;wrócone zostaną przedmioty, które 
znajdowały się w krajach sojusznic:,:ch do cza
su okupacji, później zaś zostalv =abrane siłą 
przez nieprzyjaciela. Zwrócone zostana również 
przedmiotv wyprodP 1~nwane podc::as okupacji i 
zabrane siłą prze= nieprzviac;e]~. Zrabowana 
własność, której właścicieli nie b"d::ie można od
nal.eźć zostanie zwrócona soju<=ni1:'1'!1 jako c=ęść 
odszkodowań niei;nicckich . Ko<::t transoortu w 
obrebie oh:T"·ch gr:mic R::t"s::v musi bvć po
kryty pr=c-. Niemc0w. Y.'Vd>tU poniesione poza 
<'ranicami N'~111iec hrd.1 ,.,n1·rnte przez zaintere
sow~ne pa·\rtwo. \V<-.c11.'.ic spraw\', dotvc:cace 
zwrotu zrabowanei wla>ności, heda załatwione 
przez Sojusznicza Radę Kontroli· w poroz„mi.e
niu z uądem p<:1'tstwa, w którvm grabież zo
stała dokonana. 

Do portu gdyńskiego przybyły dwa polskie 
statki „Sl<}sk" z ładunkiem 526 ton darów UN 
RRA oraz „Poznań' , którv przywiózł na swym 
nakładzie ładunek 2.615 ton rudy żelaznej ze 
Szwecji. Po rozładowaniu statek „Poznań'' od
płvnie z transportem w~1da do Danii,' zaś 
„Sl?sk", obsługujący linię żeglugową Gdynia
Hull odołvnie do Anglii. robów drzewnych - o 1.064 proc., w produk

cji samochodów i ich cześci - o 1.636 proc., 
w produkcji turbin - o 2.431 proc. 

To nie jest blad drukarski, ani przeoczenia. 
Po prostu: dwa tysiące czterysta trzydzieści je
den procent. 

Rzecz jasna, że po tym wielkim okresie pro
sperity, po tak rentownej wojnie wielkie korpo. 

Znmknięcie kopalń weqla SKAZANIE POLAKOŻERCY 
w Ameryce 

NOWY JORK (PAP). Agencja Reutera 
donosi, że na skutek strajku w przemyśle stalo
wym zamknięto w Stanach Pensylwania, zach. 
Wirginia i Alabama, , przeszło 50 kopalń, wobec 
czego dalsze 14 tysięcy robotników zostało bez racje, wielcy kapitaliści nie mają zamiaru re. 

zygnować ze swych korzyści i pomniejszać pracy. 

Spccia]ny Sąd Karny na sesii wyjazdc.w-ej w 
Czeladzi rozpatrywał sprawę 48-letnie.i:o Pawła 
Hermana. narodowości niemieckiej, który od 
1910 do 1945 roku, jako urzędnik rnieiskiej ko
m1si1 wysiedleńczej i członek NSDAP spowo
dował wyrzucenie z Czeladzi wielu Polakćw 
kierując ich wraz z rodzinami na roboty przy~ 
musowe do Rzeszy. \Y/ wvniku rozprawy Her
man został skazany na 12 lat więzienia. 

53) napuścić wody na nową partię. 

atach fjrozy 
I Patrzył na receptę. 

tutaj nie - Czterysta kilo zapisali, głupie szwaby Zellera ani żadnego z robotników 
było. nie wiedzą, że kazeina taka trudna i taka dro-

1800 litrów ga, ja muszę za nich oszczędzać, trzysta Franuś spojrzał na receptę: 

wody było zadysponowane. pięćdziesiąt kilo dosyć. 

(Powieść z życia robotników łódzkich w okresie okupacii) 
Puszczę 2500 - rzek.i s.1m ct) siebie ·- Spuścił kazeinę po pochylni, z drugiego 

piętra na pierwsze, odmierzał ług i znowu pa. - Nie, ale Niemcy 
cieszą się, że.„ 

Przed śmiercią ... 
- No? 

aż do góry skakają, I 

_ Wcale nie podają, że zdobyli Moskwę, a 
rylko ile Sowietom broni zniszczyli. I nie tyl
ko, że Moskwy nie wzięli lecz cofnęli się. Ar
mia Czerwona zajęła Jelnię„. 

- Jelnię, pan mówi - Juszczak utrwalał 
nazwę w pamięci, by w fabryce wyciągnąć 
mapę z zanadrza i miejscowość odszukać. 

- Tak, jelnię ... 

_ Panie Kurpik, a to mnie pan uradował, 

co za szczęście że pana spotkalem, myś'ałem 
że Moskwę wzięli i wieczna niewola nas cze
ka Panie Kurpik Sowiety to nasze życie, póki 
on.i walczą, póty możemy miec nadzieję, gdy
by oni przegrali to i my zginiemy i oni jedni 

mogą nas wyswobodzić. 

- I wyswobodzą, chociaż im ciężko i 
różnie jeszcze być może. Człowiek, psiakrew, 
zamiast im, pomagać to idzie na całą noc ną 

szwabów terać. · · 

_ Kto chciałby na nich robić - Juszczak 
roz~j ,.al się - Pi>!1 1C l(! ir. " : ile ja materialu 
napsuję, same] wody ile u. , .; lnie wypuszcze 

_ Cóż z tego? 
- jakto co?„. 

- My powinniśmy to inaczej robić. niech mają więcej. 

- Jak? - Ju.szczak znowu się rozejrzał - Woda zeszła. Przyszedł Zel!er, robotnik trzy! na receptę. 

Wie pan, ja już nieraz rozglądałem się za jaką Niemiec. 
organ.izacją do której mógłbym wstąpić:.. Napuściłeś Kurpik wody? _ pytał. 

- I wstąpiłby pan? - Tak. 
- Wstąpiłbym, - To teraz możemy naważyć kazeinę? 
_ Ja mogę pana wciągnąć do takiej orga- Wziął worki. a Franuś wózek i pojechał 

nizacji. pod bunkier z kazeiną. 

- 105 litrów - szeptał - dam sfo dwa
dzieścia, lepiej kazeina rozpuści. 

- Co on taki brudny? Trzeba wypuścić do 
kanału, wełna byłaby siwa, a nie bia1a. Od. 
kręcił kurek i wypuścił ług do kanału. Odmie
rzył drugi, a że nie zakręcił ku11ka więc i terai 

- Kiedy? - Spać się chce, psiakrew - Zeller klął. splynąl do ścieków fabrycznych. 

- Dzisiaj, jak do fabryki zajdziemy. - To idź, prześpij się ... 
_ Dobrze. - A kto będzie robi!? 

Szli i rozmawiali, Franuś zapoznawal Jusz- - Ja za ciebie zrobię. 
czaka z celami i praq organizacji na terenie - Dasz sam radę? 

- O, psiakrew _ zaklął - prawie trzysta 
litrów IUgu zmarnowalem„. Człowiek wcale 
nie ma pamięci, 

Teraz odmierzył 120 litrów i wlał do mie. 

„Zellgarnu". _ Dam ... Idź na pierwsze piętro, jest tam szadła 

- Obecnie naszym zadaniem jest zahamo- dziura mię<lzy workami, tam nikt cię nie 
wanie produkcji sztucznej wełny; w tym celu znajdzie. 
nasi ludzie na wszystkich oddziałach robią co - Poszedtbym, tylko czy ty dasz radę? 
tylko mogą by lanital wychodził jal: najgor- _ Dam •. dam, a po p1ih0:y ty hęJzie:;z ro-
szy . . Mamy już tyle ludzi, że na ka 'dym od- bił a ja się prześpię. 

dziale i na każdej zmianie sabotuiemy i Niem. Zeller dał się namówć, rohili już czwartą 

cy nie mogą się połapać dlaczego produkcja noc w tym tyg
1

odniu . . 
coraz 'gorsza. Franuś słuchał i gdy Zeller zeszedł o pię. 

Zaszli do fabryki. Franuś pokręcił się tu i tro niżej i słychać było. i.e ułożył l>1ę d1J spa
ówdzie i skupi1 wokół siebie kilku robotni- nia, Franuś odjechal pod inny bunkier. 
ków, pomówił. z „;mi i ci '>bjaś11 'i Juszczak'! - Tam, za mało kazeiny - rzeki - za 

co i jak ma robić. prędko by wyszla, w tyrfl jest wi~cej. 
~; y :- ·~ ta , I mi.:~ d al s ii; 1::1 oddział Otworzy! bunkier i nie wa.tac kaLeinę n;i. 

mieszadeł, na którym robił. P J!>,.eo1 na drugie I sypał na oko. 
piętro gdzie był zbiornik, by odkręcić krany i Odmierzył ług. 

Tak pracował co dzień i tak pracowali inni. 
Niemcy nie wiedzieli co się dzieje, miast 

miękkiego włókna wychodziły twarde ze~ 
schnięte kości i rosly góry odpadków. 

Powiększyli ilość robotników, a przede 
wszystkim ilość dozoru lecz produkcja pozo. 
stawała bez zmian. 

Zjeżdżały różne komisje na całe tygodnie, 
doktorzy specjaliści chemii, badali, robili ja1k 
najdokładniejsze analizy - bezskutecznie. 

Wreszcie· zarządzili remont. Fabryka sta
nęła .na kilka tygodni. C1yścili wszystkie ma. 
szyny , rury, wprowndzali nowe urząd 1 enia, 

sprowadzili świeią kazeinę i dopiero puś :111 
fabrykę w ruch. 

• 
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MY UMIEMY ( T z ZY SPOŁ ACA 
Rozm wa z sekretarzem dzielnicy PPR tow. Lewandowskim i przewodniczą

. cym dzielnicy PPS Sródmieście Prawa .tow. Sobczykiem. 
Rozmowa z sekretarzem dzielnicy rzy kół dzielnicowych PPR i PPS. : tym. czy- dany towarzysz nadaje się na 

P.\R i. p_r~evvodniczącym dzielnicy ?PS. I _ O. my o t~m już dawno u;yśleliś- radnego, ~,decyduj~ je~o _kwa~ifikacj~, 
$rodm1esc1e Prawa. · my _brzmi choralna odpowiedz. Przy_ 1popularnosc, zaufanie, Jakim cieszy się 

. -:-- Hallo - tu dzielnica PPR śród- I gotowujemy taką konferencję, najpóź. I wśród robotników. 
rmeJska Prawa. I niej odbędzie się po 1 lutego. - A zdarzają się też fakty odwrotne. 

.- Czy zastałem tow. Lewandows&;ie - Czy wasza komisja porozumiewa- że w Radzie jest większość peperow-
go. wcza zbiera się regularnie? sów a przewodniczący pepesowiec 

- Na ogół tak - odpowiada tow. dodaje tow. Lewandowski. Dam wam 
Sobczyk. - My wiemy, łe PPR to na. przykład: w fabryce Daubego toczył się 
sza bratnia organizacja, że na naszych spór, kto ma być kierownikiem świet. 
obydwu partiach spoczywa ~dpow:iedzial licy -peperowiec czy pepesowiec. I .nu. 

I 
ność za losy demokracji w Polsce. szę przyznać, że członkowie naszego ko

A tow. Lewandowski dodaje - my ła PPR mieli niesłuszne stanowisko, kie 
·zresztą często nie czekamy na zebranie. rowali się niezdrową ambicją. Przyszliś_ 
żeby 'nasze snrawy uze:adniać. Ot. dziś my my, z dzielnicy PPR i z dzielnicą 
na przykład miałem do tow. Sobczyka PPS - rozpatrzyliśmy sprawę. Okaza
szerer: spraw. przyszedłem i załatwiłem I ło się, że tow. :1- PPS ma lepsze kwali
wsz•·rtko w najlenszej zgodzie, fikacje. I wobec tego tow. Domanhdc z 

- Czy i na terenie poszczególnych PPS został kierownikiem świetlicy. 
fabryl· tak dobrze układa się współ- I - A jeśli chodzi o propagandę, ~o:y 
nraca? robicie wspólne akcje propagandowe? 
- Wiecie towarzyszko _ mówi tow. Szereg akcji przeprowadzamy 
SobC"zyk my się. staramy uświada. wspólnie - mówi tow. Sobczyk, czego' 
miać członków naszej partii że osiągn~ć przykładem są wspólnie przeprowadzone 
nasze cele możemy tv1ko poprzez bra. masówki .w fabrykach po sesji KR.N po 
terską współpracę z PPR. uchwaleniu nstawy o unarodowiE'niu 

- I często - stwierdza tow., Le. j "'rzemysłu. 
wandowski -- urządzane są wspólne ze- - Ale poza tyfn - uzupełnia tow. 
brania kół fabrycznych, tak na przykład 

1 
Sobczyk obie nasze partie przepro'Na

ostatnio takie zebranie odbyło się w fir- 1 dzają osobno akcję werbunkow::i. I 
foto Korecki mie Herszenberg i Halberstadt. ma- I wierzcie mi _ towarzyszko - m:v się 

Tow. SOBCZYK wiano tam sprawę zwalczania kradzieży 1szczerze cieszym:v_ że rosną szeregi PPR, 
Prze\\'odniczący dzielnicy PPS i wyłoniono mieszaną peperowskÓ.pepe- bo wiemy że PPR wychowuje rol)Otni. 

Śródmieście-Prawa. sowska komisję kontroli. ków na oddanych sprawie robntniczd 
. . - Co robicie dla podniesienia wydaj 1 działaczy. 

- Nie. ni~ ma go. w.vs.zed~. Jes~ ności produkcji? I Ja jestem członkiem PPS od roku 
prawdopo~obme w lokalu dz1elmcy PP;::,\ To już wynika poniekąd z pay- 11935. Swoją partię kocham, ale rorn-
- AndrzeJa 46. toczonego przykładu. Prowadzimy akcję /miem co to znaczy jedność klas:; robot. 

Pędz~ tedy do lokalu PPS. Chcę I uświadamiającą - odpowiada tow. Le- niczej, 
schwytac tow~rzyszy n~ gorącyn~ U- wandowski. 1 I my także __ skwaoliwie ncdchwy
czynku„. wspołpracy m1ędzypartyJn<"J. _ A jednocześnie podjęliśmy wspóL tuje tow. Lewandowski __ my też ży-

Sobczyk nie ma. Zresztą co tu dużo gSJ 
dać - sama widzicie ... 

Dziękuję towarzysz0m za udzielenie 
mi wywiadu. Tow. Sobczyk ;;>rosi .mn~e 
jeszcze, żebym obejrzała lokal dzielni
cy a szczególnie nowo wyremontowaną 
świetlicę i c;alkę teatralną. 

foto J{or:ckl 
Tow. LEWANDOWSKI 

Sekretarz dzielnicy PPR 
Sródmieście-Prawa. 

żegnamy się serdecznie: do zoc:i::ze
nia na zebr:rniu sekretarz:v i prn·wodni
czących, kół fabrycznych PPR i PPS. 
Wolność! T. 

Otwarte zebranie Kcłł' Nau· 
rz~:cielskiego PPR I rzeczywiście zastaję tow. Lewan-1 ną walk~ przeciwko kradzieżom do- 1 czyn1 v PPS. żeby jak najlepiej 'się roz-

dowskiego poi:rrażonego w rozmowie z rzuca tow. Sobczyk. wijała. Na tym odcinku l<+,,;„!„ młpcfa:v 
tow. Sobczvkicm przewodniczacvm 1 - A _iak się przedstawia współdzia. nami współzawodnictwo. ale sz1achet. Koło Nauczyic!elskie Polskiej Partii Ro-- - ·' botnfozej O•rgamiizuje w dnilU 27 styicmla 
dzielnicv PPR Prawa śródmiejska. łanie na terenie Rad Zakładowych? ne... (niedziela), o godz:lnie 10 rano, w loltaJu 

Pozwólcie towarzysze. że wam , - Towarzysze - członkowie obu - Powiedzcie mi jeszcze n2 zako(1 _ Przy ul. . P·Ołłuidni·owej 11 (frolll!t I ~.) otwar-
przeszkodzę - chciałabym trochę in- · partii robotniczych dobrze współpracu-1 czenie. czv wsnółoraca miPdzv v:ar.ii te zebrame dyskusyjne. Na zeibr~IIl:e to Yo-
f „ · ' dl t 1 'k, · b · t f' - . k" „ k „ ło zaprBJsza ws·zystbch na·uczyc1•ell symp11. ormac)I zas1ę~nąc 

11 
a czy e m ow 

1 
Ją,ze so ą. . me na r~ I~ na Ja ie.is przesz odv. I tyków P. p .R. o.raz tych, kt6rzv pragnęliby 

„Głosu Robotniczego . 1 - Są przykładv - opow•::ida tow. I Jezeh sa przeszkody - to nntu- zaipomać s!ę z oracą i cela.mi Koła n.'IUczy-
- Prosimy, bardzo chętnie Ty:_ /Sobczyk -· - że w Radzie wi~kszość sta- ry ... geograficznej _ uśmie~ha sie tow. cielsk'.ego P,P.R. 

ko pamiętajcie, o tym, 'że mv - - funkcjo nowią pepesowcy, a jednak na prze- Lewandowski - wid-,ide taka jest stru- Dla czynnych nauczyci•eh wejście ,na z.e
nariusze partii jesteśmy bardzo z:ijęci wodniczace{!o Rad~· wybierają perycrow- ktvra, że dzielnic PPS jest więr.e).· niż bra.n'e za okazanlem leg:tymaC'ji nauczyciel 

- ski ej. _ odpnwiadaią towarzysze. i ca. bo nada ie się, bo ogół robotniczy go dzieJnic naszej pa"rtii I rUatego zasięg Nadmie"liamy, że w lokalu Koła przy ul. 
- Chciałabym bardzo wiedzieć, C7V szanuje. Tak jest na przykład w fabryce działalności naszej dzielnicy jest nie- Południ.owej 11 są zorganizwne codzi·enne 

nie zamierzacie pójść w ślady tych czółenek na Wólczańskiej. - :rvfyśmy to mal 2 razy wi~kszy i to jest jedyPa n•O- dyżury w godzirnach od 16 do 17. 
dzielnic, które zor."'anizowały wspólne /już zrozu111ieli i innym tłumaczymy, że że trudność we wzair-"m?m .,łananiu W C'Z'asl·e dyżUII'6w udz!ela się wszelkl·C'h "' infOłrma•c'lt odnośnie dzia.J:ad:nośOI Ko.la. zebranie przewodniczących i sekreta- nie legitymacja partyjna decyduje · o się". A innych przeszkód - mów~ tow. za zairząd Kola (-)J. Jaigodzh'rS'ld . 

}AN SOKOLICZ WROCZYlilSKt. 

T r ru -
krótkich siowach. Trzeba je zohaczyć. P Bo· 
rawski nie uler<ł modnemu dziś, a częstokroć 
niefortunnemu e':s"lerym<>ntalizmowi, da! dzie
ła owiane czarem i mehncholią poematu, sub

\\'arszawa. w stvczniu. I bie. że teatr musi być taki jak był - i teatr telne, w przytłuri1;onych p1stclowych kolorach. 
Piękny, niezapomnianv dzieli przei;·la War- jest. . . . stanowiacvch ha~"iO\'.'e t!o. do wielkiego poe 

szawa, a z nią cała kulturalna Polska _ otwar-1 \Vi~O\~nia utrzymana w złota\\'ym odc1enru. matu boh~te••tw.1 po5wiecrnia i ukochania 
cie Państwowe~o Teatru Połskierro. Po latach pełna swiatła ze zrekonstrnowaną ornamenta- ojczyzn\', \Vykon iwcv n•cr.ał wszvstkirh ról 
okupac!i, w których scena ta b~·~a placówki! cją zada.woli najbardzie.i . wyrafinowanego wydobyli z s:cb!e n1k~ mum artyzmu. W grze 
hitlC'rvzmu, gdy w ścian:ich n~;·~ 'n'''•zej sali estetę. Ciemno-bordo, zakonczona sre~rn?- ich CZ'?Stokroć przebijało \\'Zrnszen:e, które 
stołecznej rozlega'1 się niemczyzna. wśród ru- szarą frendzlą ~urt~na, d.oskonal.e ~ar.monizu!e chwilami hamow:ilo panowanie nad rolą; lecz 
in i zgliszcz, T atr Po1•'d otworz ·I znńw SW'>- z kolorytem sal1. Widz m1mowoh usm1echa '\tę te hardzo subtelne rozdźwięki pogłębiały ra
je gościnne podwoje, jako pierwszy i najwięk- do ';ygodnyc~ powleczon_rch. szarym za.msz.em _cz.cf nastrój wido-··iska l je~o ucrnciową wi
szy w kraju, tak pod v.-zględem artystycznym fot:h, na ~torych przes1edz1al tyle nie.:afl'O- zualność 
jak i architektonicznym. mnianych wieczorów. Teatr Polski posiada dziś najlepsze siły 

Gdy w nader ciężkich warunkach rozpo- Nie zmieniło się i foyer, wybite jak daw- I alftorskie nazwiska o lJięknych tradyc.iach. 

gmachu' niej błękitną materią, nad wielkimi lustrami Witano je na premierze· Brvdziński (l.et·h). częto remont bardzo zniszczonego 
było Odblldo- cztery pi~kne panneaux, przedstawiające scenv Pancewiczowa (\,\·inona). Barszczewska o amh:Cją dyr, Arno1da Szyfmana 

wać teatr t<!kim, j:ikim był przed wojną. z comedia del arte, malowane temperą. pędzla par.telowe.i urodzi':! i dziewczęcej słodyczy 
utalentowanego malarza Tadeusza Gronow- „Lilla \Vcncd""· Broniszówna (Raza Wened;i) l d•i.'a tego dokonał. 
skiego. Nad drzwiami supraporty ~wmboHzują:e Buszyi'1ski (Derwid). arcydzieło groteski w 

[')zi11 nr wrażenie ogarnia, gdy się wchodzi poezje i literaturę, dzieło tegoi. nrt~•sty swoim rod~ajn _ ,,ślaz" Osterwy, Władysław 

płomatyczny, przedstawiciele partii politycz
nych, nauki, literatury, sztuii, prasy i inni. 
W antrnkcie odbyło się uroczyste deko~ow'.111ie 

artystów l pracowników krzytaml zasługi, 

którego dokonał prezydent miasta Tołwiński. 

Złote krzyże otrzyma!': Wojciech Brydziń~ki, 

dyr, Szyfman i Jtiliusz Osterwa; srebrne i 
brązowa pr .ownicy teatru: Stefan Martyl(a, 
Bieliński, Płochocki, Materka, Nalewajski, Ro· 
mailczuk, Rządkowski i Majewski. 

Na zakończenie ·kilka suchych cyfr: k')szty 
odbudowy wynoszą około 6 milionów złotych, 
z czego samo urządzenie sceniczne pochłonęło 
blisko poiowę tej sumy. N'emcy bowie'II nie
mal zupelnie ogołocili teatr z dekorafii i ko
stiumów. maszynerii, urządzeń +echnlcznych. 
Reszty spustoszenia dokonały ogromne zwał~· 

muru, sąsiedniego zbombardowanego gmachu, 
które runąwszy na teatr zrnia7.di.yły tylną jego 
część, niszcząc scenę, garderoby k,)sztowną 

maszynerię. Tym też tłumaczą się pozornie 
wysokie koszty; tr1.eba było dosłowi':e kupo
wać wszystko. Ocalała tylko bihlioteKa, której 
straty wynoszą około 20 · prncent. · ' 

do .iasno r~w:ctloneg-o utrzvmaneg-0 w ciepło- Na otwarcie teatru, w nierwsz;i rocznicę Godik. Właściwie należałoby przepisać cały 
0 iot11wym tonie westib11lu Zapomina się 0 la· oswobodzenia Warszawy, "'ystawiono arcy- afisz, gcfrż na.imn'ejsze n;iwet cpizoLly powie
; ich ·voJny, o ponurych. wypalonych ulica1:h, dzieło Słowackiego „Lille ''.'enedę". w doskP.- rzono aktorom utalentowanym i złączonym 
ktńrymi szlo się przed chwilą do teatru Zdaje nalej i oryginalnej reżyser;i fuliusza o~terwy. wspólna harmonią. Ilustracja muzyczna Tarle- Po „Lilli Wenedzie", która na pewno wic-
się, ie było się tutaj przed tygodniem - przed Dużą zasługą inscenizacji jest szczęślil':e raz- usza Szrltgowskie~o podnosiła urok przed- le wie{;zorów gromadzić będzie publicznnść 
kilkoma dniami. wiązanie trudności utrzymania cingłości wido- stawienia spragnioną na prawdę dobrego tu.tru, dyr. 

Odnowienie teatru i zrekonstruowanie go wiska, wymagającego częstych zmian deko- Reasumując. stwierdzić należy, iż Teatr Szyfman wystawi zupełnie nieznaną ~ztukę 
w pierwotne.i formie z najdrobniejszymi szcze- racji, ' a tym samym dość częstych, nawet przy Pols.ki nie zszedł z linii dawnych ,\•spaniałych Korzeniowskiego „Majątek albo imię" a na· 
gólami, można nazwać bez przesadv noważ- scenie obrotowej. antraktó\\'. Tu z pomocą tradycji. Poziom przedstawienia jest tak wy- stępnie sztuki wspólczl'sne: Kazimierza J<or• 
nym dziełem - tym bardziej, i:e bra·kowalo przyszedl reżyserowi. dekorator Wacław Bo- soki jak za najpiękniejszych czasów rozkwitu cellego - „Papuga", Marii Dąbr9wskicj -
wszystkiego - podstawowych materiałów, na- rows·ki, stosując bardzo efektowny i logiczny tej sceny, a jeśli się zważy niesłychane tm- „Sta.nisław i Bogumił" Poza tym w bieżącym 
rzędzi i maszy~1. Nieraz tygodniami biegan'J system kotar, wiążący poszczególne fragmenty dnosci, które musiał pokonać, może nawet sezonie odbędzie się dehiut autorski <::.tefana 
po calcj Warszawie, hy zdobyć kilka kilogra- dekoracyjne w z.wartą i jednolitą całość. wyższy. Otwin!>wskiego sztuką „Wielkanoc". z wiei· 
mów gwoździ, lub nitów. Ta koncepcja uwypukli! cale piękno „Lilli , 'a otwamc Teatru przybyli przedstawi· kiego reper111am khsyczr.erro wystawinti1· rn-

Lecz garstka szale1iców. z dyr. Szyfmanen' Wenedy" pozwał· bez niepotrzebnych przerw ciele Rządu wiceprezydentem KRN ob. stanie Szeksnir;i „f'vszard Ili'' w rei:yserii dyr. 
na czele, nie dojadając, nie śpiąc, pracując po j ntrzyma~ nastrój i napa~ać się s11hteli:'l .me- Sm · 1'1e. Ma~::z;:'~k. Rola-żymicrs.ki, wicemini- Sz~~mana, luh . 1\ or:ol:w" w ,iscenizacjl i rczy. 
kilkana&cie godzin na dobę, powiedziała so- lodią w1erszv. O dekoraciach trudno p1sac w I ster Kultury t Sztuki Kruczkowski, korpus dy- l seru Leona Szyllera. 

• 
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Porady prawne 
W odpowiedzi na liczne zapytania Czytelni

ków - Redakcja „Głosu Robotniczego" zakłada 
rubrykę porad prawnych. 

. t I wrko · · . n~,e 
oświadcza tow. Mieczysław Górski przewodriiczqcv łódzkiego 

oddziału Związku M~talowców 
Zapytania należy kierować pisemnie do re

dakcji „Głosu Robotniczego" w łodzi, ul. Piotr
kowska 86, dział porad prawnych. 

Nauczyciel w Zduński ei Woli: 
Wobec niepodania w zapytaniu potrzebnych 

dla zorientowania się szczegółów i z uwagi na 
to, że już w najbliższych dniach u~ływa termin 
:-głaszania roszczeń o zaliczenie czasu pracy w 
jawnym szkolnictwie polskim na terenach oku
powanych - informacja nasza ma charakter 
bardziej szczegółowy. 

Na podstawie art. 2 Rozporządzenia Rady 
Ministrów z dnia 24 maia 1945 r. w sprawie 
zmiany Rozporz<:1dzenia Rady Ministrów z dnia 
19 grudnia 1933 r. oraz na podstawie Rozporzą
dzenia Ministra Oświaty z dnia 26 czerwca 
1945 r. (D. U. R. P. Nr 24, poz. 140) w sprawie 
zaliczenia okresu wojennego do wymiaru upo
sazenia nauczycielskiego - zaliczenie obejmuje: 

1. okres pracy nauczycielskiej w jawnym' 
szkolnictwie na terenach okupowanych do dnia 
ich zwolnienia spod okupacji, 

2. okres ukrywania się w ucieczce przed za
rządzeniami w stosunku do nauczycielstwa, w 
związku z jego pracą w zorganizowanym taj
nym nauczaniu, represiami okupanta, - w wy
miarze poiedyńczym; w przypadkach szczegól
nych wymiar ten podwyższony może być o po-

Tow. Górski, sekretarz łódzkiego od- botn1ków tego rodzaju organa robotnicze 
działu Związ'ku Metalowcqw, to typ sta- dla przejmowania wła.dzy nad fabrykami. 
rego metafowca. Jego palcC' n i ezręcznie Te KomHety Fabryczne uruchamiały fa
trzymaią pióro - widać, że ł:lcniej by bryki i wyznaczały kierownktwo. Inna 
trzymał\' koło tokarni. kwestia. że przedwojenni członkowie 

- Opowiedzcie towarzyszu, o dzia- Związku wiedli tu prym, uzgadniając 
ła.Jności Związku Metalowców. Przede między sobą sposób postę·powania. Tacy 
wszystkim o tym okresir . ki r rly Związek właśnie, jak Rachows'ki, Biskupski i Ru
rozpoczął swoją działalność. ta od Johna, starzy związkowcy meta-

- T " śli chodz; n n°cPtek. to muszę !owcy, nadal\vali ton i robili, co trzeba 
stwierdzić, że robotnicy po rrostu ·wy- bvlo wtedy robić. To byli faktyczn i !' . 
przedzili nas. Natychmiast p~ wycofaniu nierzy i założyciele Związku. 
się okunanta poczęły tworzyć się na po- - A jak wyglądały, że ta,k powiem, 
szczególnych fabrykach Komitety Faibry- pierwsze kroki organizacyjne? 
czne zupełnie samorzutnie. bez iakichkol- Zwołaliśmy pierwsze zebranie w sali 
Wie'k dyrektyw ze ZwiąZ'kU. który wów_ Domu 7.wi;Phl za,v0r'"'/f"1'0, Przvhyło 
czas jeszcze nie istniał na ter~nie Łodzi. bardzo niewielu - około 50-ciu. Wybra. 
Robotnicy po prostu kierowali ;,i~ .n. liśmy Komisję Organizacyjną. Ta posta
stynktem i„. doświadczeniem 1918 roku, wiła sobie jako pierwsze zad.anie powi.1-
kiedy to również powstawały z woli ro- I ~;.t'f'P ze soh„ ~ ~ ,zczerrólnvch f~•, ... · 
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3. czas pracy w zorganizowanym tajnym 
nauc::aniu na terenach okupowanych oraz okres 
przebywania w więzieniu lub w obozie koncen
tracyjnym, jeżeli w' czasie trwania okupacji był 

na •utu rb. 
czynny w zorganizowanym tajnym nauczaniu- Bilety pracownicze na m1es1ąc luty 1946 r. I cowniczego należy wpisać: imię. nazwisko i 
w wy miarze podwójnym. będą sprzedawane za zwrotem Ili kuponu reje- adres posiadacza biletu, a prawdziwość da,nych 

Prace organizacyjne traktowane są na równi stracyjnej karty żywnościowej wyrównawczej potwierdza administracja firmy pieczęcią i 
z pracą nauc::yci_.lską. Nauczycielom, pozosta- „Kat. W" za miesiąc styczeń - . luty 1946 (na podpisami. Na odwrotnej stronie biletu dla 
jącym w dniu 1 , • śnia 1939 roku w czynnej kuponie mies. luty). c; 'on ka rodziny należy wpisać imię, nazwisko 
służbie, a zwolniorly'm lub ni.e zatrudnionym W związku z tym firmy winny pobrać od i adres pracownika i członka rodziny. praw
przez okupanta, zalicza si~ czas przymusowej pracowników wyżej wymienione kupony, Ku- dziwość danych poświadcza również admini
bezczynności w połowie. pony należy naklejać na arkuszu papieru w stracja firmy pieczęcią i podpisem. Korzyst;i-

Czas pracy w niezorganizowanym tajnym ilości po 100 sztuk na każdym arkuszu w ten jący z biletu powinien posiadać odpowiednie 
nauczaniu może być zaliczony w zależności od sposób, że pionowo i poziomo winno być 10 dokumenty osobiste, stwierdzające tożsamość 
okoliczności i niebezpieczeństwa, na które nau- sztuk (lOX IO). Przy kupnie biletów należy osoby, ponieważ będą przeprowadzane kon
czyciel narażał się - w połowie lub w wymia- !lrzedlożyć listę imienną pracowników i załą- trale. Bilety bez podI?isu firmy i pieczęci nie 
rze wyższym. czyć taką samą ilość kuponów rejestracyjnych. bedą honorowane i odbierane przez kondukto-

Zaliczenie w wymiar::e wyższym, niż poje- Na liście obok nazwiska należv wpisać zawód rów. 
dyńcze wymaga zgody Ministra Oświaty. nracownika i stan cywilny. Listv muszą być Biletów nie wolno odstrnować osobom in-

Roszczenie o zaliczenie czasu w jawnym nodoisane przez administrncję finny i Radę nym. Za wszelkie nadużvcia czyni się odno-
szkolnictwie polskim na terenach okupowanych Zakładową. wiedzialnymi administracj ę firmy i Rady Za-
winno być zgłoszone przez nauczycieli, pozosta- Prawo do nab\'cia bilet 11 nracownicze!?ci dla kładowe. 
iących w czynnej służbie w szkolnictwie pań- i~dri"';o friko członka rodziny ma wyłącznie Bilety rodzinne należy zakuo\'wać iedno
stwowvm lub publicznym drogą służbową do "'Iowa rod:>:in\' no orzedshwieniu rnświaclrze- cześnie z pracowniczvmL oddzielnie i dodat-
dnia 27 stvcznia 1946 r. nia administracji domu. że wvmienionv jest ko "fJ wydawane nie będą. 

\V prz.vp~dka~h. zaslui::uią,cych na. szczegól~e "'Iową. rodziny .a członek rodzinv nil?'dzie n;e Pracownicv firm prvw.1tnvch nie maia pra-
uwzględmenie. Mm1ster C?św1atv moze zezwolić nracuie, lecz zajmuje sie wylacznie rrosoodar- wa 1·orzvstania z biletów ó2 ·_ przejazdowych. 
na rcr:patr:e.n1e. ros::czen1,1 .. zgłoszonego po u- stwem drmowvm. Zaś,,'.iadczenie musi bvć Pracownicv kolejowi otrzvmają bilety na 
pływie wymienionego terminu. nadpisane i pÓświadczone przez admin;c;traĆję kupon z mipc;iaca stycznia rb. karty żywnoś-
Buchalter zatrudniony w prywatnym pnedsię- firmv i Rade. Za~ładow11. . . ci owej MK. 

biorstwie handlowym. . Przy ktto?1e b1lett~ dla c~lonk.a .rodzin~ na- Sprzedaż biletów na punktach sprzedaży 
Na podstawie Dekretu z dnia 29 września lezy orze?l~zyć sp.ecial~a ,hs~~ 1m1en.ną 1 ~a- odbvwać się będzie w czasie od 25 stycznia 

1945 r. 0 zmianie Ustawy z 16 maja 1922 roku, lączv.ć zasw1adczenia. ~-1~ta w!""~. bvc r.ównież do .5 lutego rb. Po tym terminie bilety sprze-
0 urlopach dla Pracowr.ików, zatrudnionych w nod01sana pr1ez admin1s!rac1ę firm''. 1 Radę dawane nie będ~ . 
przemyśle i handlu (D. u. R P. Nr 43, poz. 238) 1 Zakładową. Na odwrotne1 stronie b1lct11 rrn-
- przez dni urlopu należy rozumieć dni robo- '' 
cze, do dni urląpowych nie wlicza się niedziel 
i dni świątecznych. 

Urlopowany otrzymuje za każdy dzień urlo
ou wynagrodzenie takie, iakie otrzymałby, gdy
by w tym dniu był zatrudniony. 

Ob. Stanisław Błażejewski 
Na podstawie Dekretu z 6 czerwca 1945 r. 

o mocy obowiązującej orzeczeń sądowych, wv
ma„,rnvch w okresie okupacji niemieckiej na te
reni~ Rzeczypospolitej Polskiej (D. U. R. P. 
Nr 25, poz . 151) - wyroki i inne orzeczenia, 
wydane podczas okupacji, przez sądy niemiec
kie, są nieważne i pozbawione skutków praw
nych. Wszelkie wpisy hipoteczne i reiestra na 
rzecz obywateli niemieckich, bsób narodo
wości niemieckiej ulegają wykreśleniu w każ
dym czasie :: urzędu lub na wniosek osób in
teresowanych. 

Sprawv cywilne lub karne, wszczcte w są
dzie polskim, a następnie prz~niesione do sądu 
niemiecki.ego, będa w dalszym ciągu prowadzo
ne przez sądy polskie. począwszy od ostatniej 
czynności, przeprowadzonej przez sad polski. 

Jednakże postępowanie przed sądami polski
mi w okresie okupacii na terenie b. Guberna
torstwa Generalnego i wydane prz.ez te sądy o-
rzeczenia są ważne · 

leżeli orzeczenie sądu polskiego w sprawach 
cywilnych lub karnych oparte zostało na prze
pisach, wydanych przez okupanta lub z pomi
nięciem przepisów polskich albo zapadło w 
szczególnych, wvwołanych wojna lub okupacją 
okolicznościach, które pozbawiały stronc: swo
body działania w sprawie - moż.na żądać 
w:mowienia postepo.wania Wniosek taki należy 
złożyć przed upływem roku od dnia przejścia 
Państwa na stop~ pokojową Datę przejścia 
Państwa na stope pokoje vą oznaczy rozpo
rządzenie Ministra Sprawi.edliwości. 

Urzednik M. K. 
Przviecie p.zez urzędnika w czasie jego 

czynności t•r:~dowej 100 zł od osoby, u której 
dokonvwa,nv .bvł opis - „Za fatygę" -- nawet 
bez i.adnei 1 strony urzednika inicjatywy w 
tym kierunku 1 iuż po dokonanym opisie, jest 
pr::estepstwem, przewidzianym w art. 290 par. 1 
Kodeksu Karnego, zagrożonym karą pozbawie
nia wolności do lat pięciu. 

Na mocy Dekretu z dnia 16 listopada 1945 
roku przestępstwo to, o ile zostało popełnione 
po dniu 17 grudnia 1945 roku podlega postępo
waniu doraźnemu. 

Stałv czytelnik: 
Do budynków uszkodzonvch wskutek dzia

łań woicnnvch. i gruntownie wyr~montowanych 
po wrześniu 1944 roku przez właściciela lub na 
jei;o koszt, nie stosuje się przepisów Dekretu 
i komisiach mieszkaniowych. \>. 

K 
Z Domu Pro ... aqandy PPR I 

W Domu Propagandy P.P.R„ ul. Piotr- Koł;:, 
kowska 262, ćlzisiaj o godzi. 18-el tow. Gra-

ne zebr n·e 
N--· ·czycielskiegfl PPS 

nas, wygłosi referat P. t. „Partia klasy ro- I W s.obote. d:ni·a 26 stycznia o go,dil. 17 
botniczej - pall'tia narodu" dla kursu agita miJil. 30, odbędzie się walne zebranie nau-
torów. ozyoi,els1kiego koła P.P.S„ na któr}'IIll pro-

- - -o- - •N!'ktor UnLwe•rsytetu Łódzlldego tow. dr. 

Wieczór dyskusyiny
Prawnik6w 

Zrzeszenie Prawników Demokratów - Za
rząd Oddziału w Łodzi - podaie do wiadomo
ści, iż w piątek 25 bm. o godz. 18.30 odbędzie 
się w sali Sądu Okręgowego wieczór dyskusyi
ny nt. „Sądownictwo administracyjne a Rady 
Narodowe" z koreferatem adw. K. Mamrota. 

--x--

Szymanowski wygłosi odczyt p . t. „60-Jecie 
Prol e tairi0atu' '. 

Zeibrani,e· -odbędz i e się w lokalu :łzLel
nicy P.P.S. Sródmleście Lewa, przy ul. 
Narutowf!cza 28. Sala ogrzana. Koło z:i'Pra
sza na 'odczyt wszystkich czlornków i c:ym
patyków - na.uczyci·eli sz'kól łódzkic,h. 

Za Zarząd Kola 
(-) Stefam Rębowski 

--o--

Dyi:ury apte'" 
Rembielińskiego - Gdańska 90, 
Szymańskiego - Rokicińska 8, 
Zundelewicza - Piotrkowska 25, 
Szlindenbucha - Srebrzyńska 67, 
Kasperkiewicza - Limanowskiego 1. 

!UWAGA DZIECI! 

--O--

Co usł szvmv orzez radio 
6.55 W-wa. 8.15 Program na dzisiaj. 8.20 

Komunikaty i ogłoszenia. 8.25 Rezerwa. 8.50 
Skrzynka poszukiwania rodzin. 8.45 Codzien. 
ny odcinek powieściowy: „Ksawery" - now. 
Marii Konopnickiej. 9.00 Przerwa. 11.55 Komu
nikat meteorologiczny. 11 .57 W-wa. 13.45 „Za
gadnienia przewozu ludzi i rzeczy" - pogad. 
~ospodar Henryka Eile. 13 55 Wiadomości 
sportowe. 14.00 Przerwa. 14.30 Koncert z płyt. 
Kompozycje wiolonczelowe Boei;hreniego-gra 
Pablo Calais. 15 OO Wiadomości z rr.iasta i pro
wincji. 15.05 Czytamy gazety. 15.15 Płyty. 15.20 
„Kooperatvwy robotnicze i Zwiazki Zawodo
we a spółdzielczość"-pogad. dr Janusza Weis
sa. 15.30 Audycja dla robotników : l) „Zerom
ski o :nocie pracowniczej" - pogad. Ludwika 
Swieżawskiego, 2) „Gestapo po angielsku" -
pogad: Władysławy Baranowskiej, 3) Płyty. 
16.00 W-wa. 18.50 Ro7maitości. 19.00 W-wa. 
19.15 Audycja dla dzieci: Ciocia Julcia i Wuj 
Adam odpowiadają dz:ieciom na listv. 19.30 
W.wa. 21.30 Muzyka ludowa z płyt . 22,00 
Mozaika muzvczna w wyk. Zofii Sykulskiej 
i ] u liana Sztatlera - piosenki, Franciszki Lesz.. J 

czyńskiej - fortep. 22.30 W-wa. 23.00 Program I 
na jutro. Zakońc~enic audycji i Hymn do 23.05. 

Kuoon zastępczy 
Nie chcąc nikogo pozbawiać udziału w 

losowaniu w związku z akcfą premiową 
„Głosu Robotniczego" i biorąc pod uwagę 
Iż niektóre dzieci czytelników mogły prze 
oczyć lub zapomnieć wyciąć jeden z ko
lejnych kuponów akcji premiowe!, zamie
szczamy w dniu dzisiejszym 

KUPON ZASTĘPCZY 
który będzie zaliczony za każdy brakują
cy numer kolejny. 

Komu brak więc jednego z dotychcza
sowych kuponów, powinien wycląć i uzu
pełnić bral{ujący kur>onem zastępczym. 

AKCJA PRi:IVIOWA 

DLA DZIECI CZYTELNIKóW 

„GlOSl r ROROTNICZEGO" 

o • 
Wyciąć zachować 

Trzeba przyznać, *e zadanie swoje wy· 
pełniła, rozwijając bardzo ożywioną dzia
łalność. Już na następne zebrainie, zwoła
ne po pewnym aasie, przybyło przeszło 
tysiąc metalowców. Wybraliśmy wów• 
czas Zarząd, któremu Komisja przekaza_ 
ła wszystkie prace. 

Odtąd datuje się gwałtowny wzrost 
ilości członków, choć stan zatrudnienia 
w przemyśle metalowym jest ciągle je
szcze w bar,dzo płynnym stanie. Sprawy 
aprowizacyjne- ·nie były wówcza•s uregu
lowane i częste były wypadiki porzuca
nia pracy nawet na okres kil'kunastiu d1t1i 
d.ta wyjazdów na wieś po żywność. 

- W marcu mamy Już około 3.000 
członków. Pomimo tego Związek nie 
miał żadnych wpływów pieniężnych, bo, 
nie mając zorganizowanej księgowości, 
nie mógł p01bierać składek Funkcjonariu
sze związkowi pracują w tym czasie zu
pełnie bezpłatnie, bez nadziei na szyibkle 
uregulowanie ich uposażeń. Mimo to za
siąg działalności Związku rozszerza się 
z dnia na dzień. W kwietniu organizuie
my pierwsze świetlice: u „Bautna", „Bu
sza", w .Elektrobudowie", u „Johna", 
„Millera i Seidla" oraz u „Brau,na". Or
,ganizujemy również ku·rsy na 'kierowni
ków fa.bryk, by wakuj;:ce miejsca obsa
dz!ć robotnikami. 

- W maju mamy już 4 tysiące czJo.n
ków. Jest to okres· walki o umowę zbio
rową. Sprawa przeciąga się. Umowy s·ą 
zawierane i zrvwane, bo nie wytrzymują 
nróhv życia. Powstaie ogromna różnoro
dność w staw kach i warunkach pracy. 
Ci~żki to bvł dla Związku okres. Mogli
śmy stracić swói autorytet i zaufanie 
wśr0 ".ł metalowców. 

że ta·k sie nie stało, 
W\'sokiei ś\viadomości 
tal owców. 

świadczy to• o 
robotnikó.w-me-

W lipcu mamy 120 za,rejestrowanych 
za!:ładów i 7.500 z~ t -„rlnionych, z czego 
5 tysięcy zadeklarowanych człO'llk'ów. 
Dochód ze składek członk01Wskich łącz

nie z poprzednimi miesiącami wynosi 
7 4.648 złotych. 

W gmdniu mamy 6.070 człon'ków, 
których składki wynoszą 79.570 zł. 

- Jaki okres uważacie za najtru
dniejszy w pracy Związku? 

- My mamy zawsze trudny okres. 
W przemyśle metalowym działa prawie 
20 zjednoczeń. Prócz tego nieiklfire fa
bryki należą do poszczególtny;ch min•i
sterstw. To Of;romnie ulrudnia pracę. 
Związek nie ma możności szyók;e~o ko
muni'kowania siię ze Zjednoczen :imL a w 
razie polrzf'l;}, nie może wywierać ber_ 
pośrednie2:r, a więc skuteczniejszego na
cisku, bo Zjednoczenia są rozrzucone po 
całej Polsce. • 

- Często, gęsto braki surowców da
ją nairo się mocno we znalki. Wprawdzie 
to nie nas.za sprawa - surowce, ale 
przecie·ż Związek nie mo.że patrzeć spo
kiojnie, gdy jakaś fabryka stoi z braku 
ich. 

.__ Czy wiele zatargów mieliście na 
terenie metalu w Łodzi? 

- Nie, niewiele. I to przewazme 
drobne, które szybko likwidowaliśmy ku 
zadowoleniu robotników. Mieliśmy rów
nież i poważnie}sze, jak na przykład u 
Johna z powodu nierealizowania punktów 
premiowych, również pomyślnie zafa.t_ 
wiony przez Związek. . 

- Jeżeli chodzi o sprawę punktów 
w ogóle , to niewątpliwie poprawi ist. 
nieiacv stan rzeczv. wprowadzenie iedno
litych premii pieniężnych. Wtedy „p1tn· 
kty" przestaną być pun1ktami zapalnymi. 

- Metalowcv - kor1czv tow. Górski 
- to element wysoko- uświadomiof'y ł 
dlatego Związek ma przekonanie, ie po
trafi rozwiązać wszystkie zagadnienia, 
jakie będą się wyłaniały, bo sami robrlt
nicy wykazują maksimum dobrej wolł 
po temu. 

- Pahzymy w przyszłość śmiał:). 
Metalowcy niewątpliwie z honorem wy
pełnią swoje zadanie. 

Rozmowę przeprowadził S. K. 
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Przedstawia J prz szł 'h mistrzów 
Teatr, muzyka i sztuka _ 

TEATR KAMERALNY DOMU %Oł.NIBR7.A 
CodziEllillil~e o godz. 19.15 komediia Tadeu 

s~a Rittnera p,t. „Glupi Jatkób'' w wyK.oin·a
niu z·eisrpotu kiameralne.go D.ż. Udział oi o•rą: 
Ludwik Sempolin·siki, Michał Melilna, Maria 
Kainiewslkia, Zdz·iisław Relski, Hamna BieJi.cka, 
Jainin•a Dr111ciz·eiwsilria, Bairba·ra Noirwetówna, 
Jian ~0Cihainowi1cz, Adolf Chr01nti'(::lk.i, Jerzy 
Dusizyńs.ki, Reżyseria: Miicha~ Melin111.. De1ko
·ra1cje: St. LuC'ki1e'Wioz. W ni·edzii1elę i święta 
dwa pnz1edsta'W'ienri•a: o gocllz. 16.15 i o 19.15. 

Pokłosie .1Pierwszego Kroku Bokserskiego" 
W ciągu tygodnia w sali Domu Robot

niczego przy ul. Przędzalnianej, odbywa
ły się wieczorami walki eliminacyjne 
„Pierwszego I(roku Bokserskiego" wr~a
nizowanego dla młodych hdeptów pięśc.iar 
stwa, przez Łódzki Okręgowy Związek 
Bokserski. 

Młodzież łódzka stawiła się na ringu 
licznie. Wpłynęło około 100 zgłoszeń, w 
ringu walczyło 85 zawodników. Poziom 
był różny. Nie brak jednak było walk 
ciekawych i stających na niezłym iuż po
ziomie. 

Najliczniejszym „dochówkiem" mógł 
się poszczycić LKS. Do turnieju zgłosił 
aż 53 młodzików. Zjednoczone było re
prezentowane pr.zez 23 a „Wi-Ma" przez 
9 zawodników. Największa ilość pierw-

Kina 
„Polonia" (ul. Piotrkowska 67) „Tęcza" (ul. 

Piotrkowska 108) - „Czekaj na mnie". „Wisła" 
(ul. Przejazd I) „Adria" (ul. Marsz. Stalina 2) 
- „Jadzia". „Bałtyk" (ul. Narutowicza 20) 
„Gdynia' (ul. Przejazd 2) - Nieuchwyiny 
Smith". „Słylowy" (ul. Kilińskiego 123) -
„Jenny". „Włókniarz" (ul. Zawadzka 16) 
,;Hel" (ul. Legionów 2-4) - „Wielki walc" 
„Robotnik" (ui. Kilińskiego 178) - „Rozwjedź
my się". „Tatry" (ul. Sienkiewicza 40). -
,,Przedwiośnie„ (ul. Zeromskiego 74-76) -
"Cz.tery serca". „Rekord" (ul. Rzgowska 2) -
„Pani minister tańczy". „Bajka" (u1. Francisz
kańska 31) - „Niesforna dziewczyna". „ Wol
noU" (ul. Napiórkowskiego 16) - „Subretka" 
„Roma" (ul. Rz.gowska 84) - „Jaśnie Pan Sz.o. 
fer'' ,,Zachęta" (w!. ZgileriSikla) - „PJ,eśnliairz 
Wairszawy''. „Muza" (Ruda Paibiialllll!okoa·) 
„Test.ament profe>ora Wilczura". 

mlllllll!llllllll!lllllllllllllllllJll Lekarze lllllllllllll~lllllllllllllllillllillll 
Dr. med. E. MIKULICZ 

lekarz-dentysta ze Lwowa, specjalista w le
czeniu chorób dziąseł i jamy ustnej, ul. Za
wadzka 17. 

Dr. med. MARIA WILKOWA 
choroby OC'Z·u 

przyjmuje od 4 - 6-ej 
Swiętotkrzyska 6 m. 5, tel 179-80 

lllillll!l!lllllllnllll!llllllllllll' Rótne · llllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 
DNJA 18 STYCZNIA wyszli dwaj chłopcy z 
I-ei klasy Gimnazjum Kupieckiego w Głownie 
i· nie wrócili. 1) Stanisław Czekaj: wys.oki 
'blondyn, ubrany w długi szary płaszcz pod 
spodem kożuszek, czapkę brązową, (pilotka) w 
sznurowanych trepkach, 2) Oraś fra111ciszek: 
niski blon.dyn, ubrany w długie palto, skórza
ną pilotkę i sznurowane buty. Kto wie coś
kolwiek o wyzej wymienionych chlcmcah, pro
szony jest o podanie wiadomości: Komisariat 
M. O. w Głownie k /Łowicza. 

UWAGA! Zdjęcia leqHyma.cy1ne, Wv:'kOllllUqe 
b. szybko: Zailclaid fot·o·gnałiczny A Piotrow
sik:I, Łódź, Pl. WoilnośCli 6. 

OST.RZYMY: ły:żwy, noży.ce kiraJW1i1ec:kdie, cę
gi, instrwme1nty chirnrgiiczne. Sz<l~~i•er·I1!11a, Ki
iliińlsikie•!=fo 103. 

szych miejsc zdobyli wychowankowie KS 
Zjednoczone (4), na drugim miejscu upla
sował się L. K. S. (3) i na trzecim 
„Wi-Ma" (1). 

W poszczególnych wagach pierwsze 
miejsce zdobyli: w wadze papierowej Ku-

~ olczvński myśli o 

biak (ŁKS), w muszej Kargiel (Ziedn.), w 
koguciej Stolecki (LKS), w piórkowej Ro
galski (Zjedn), w lekkiej Kazimierczak 
(Zjedn), w półśredniej Kukulak (Ziedn), w 
średniej Gertner („Wi-Ma"), w półciężkie) 
Błotnicki (ŁKS.). 

powrocie na ring 
Doskonały nasz bokser, mistr,z Euro- Obecnie Kolczyński mieszka na Pradze 

py w wadze półśredniej Kolczyński, któ- i iak nam oświadczył bawiący w Lodzi 
ry po powstaniu w Warszawie został wy- Czortek, :·Kolka" ~a za°;lia~ w najbłiż-

. . . . , . . 

1 

szym czasie wznowić tremng1. 
w1ez10ny do N1em1ec, powroclł medawno Kolczyński czuje się dobrze i waży o-
do kraju. hecnie 78 kg. 

Konsumenci prą u! Uw.aga! 
Celem dokonania naprawy uszkodzonego kotla wysokoprężnego zachodzi ko

nieczność zmniejszenia obciążenia Elektrowni Łódzkiej na okres kilku dni w god1Zi
nach od 7 rano do 8 wieczorem. 

w tym celu wyłączone zostaną następujące dzielnice: 
w piątek, dnia 25 stycznia 1946 r. dzielnica leżąca na wschód od linii pmebie

gającej 111. Piotrkowską od Placu Reymonta, Biskupa Tymienieckiego, Przędzalnia
ną, Armii Czerwonej, Zagajnikową do Pomorskiej, 

oraz miasta: Rzgów, Konstantynów. Aleksandrów i Pabianice. 
w sobotę, dnia 26 stycznia 1946 r., dzielnica leżąca na północ od linii prze

biegającej ul. Srebrzyńską, począwszy od ul. Orzeszkowej, ul. Ogrodową, Północną, 
Żródłową, Pomorską do toru Kolei Obwodowej i dzielnica leżąca na zachód od li
nii przebiegającej ul. Towarową począwszy od ul. Długosza, Kopernika, Żeromskie
go, Radwańską, Wólczańską do ul. Nad Jesienią, oraz miasta: Głowno, Brzeziny, 
Koluszki. Ozorków, łJęczyca. 

Z.iediioczenie Energetyczne 
Okęgu Łódzkiego 

Elektr:ownia Lódzka 

BRONISLA W PLAM 

obecnie w Anglii, poszukuje rodziny i przy 
ł.YŻWY z butami sprzedam. Ma1lczewskie- jaciół. Informacje u ob. Prackiej „Głos 
g2._J~ (Obo.j1ny) Kowails·ki. Robotniczy", Łódź Piotrkowska 86. 

TEATR W. P. 
Codziennie „Wesele Figara" Beaumarcna!s 

z Romanówną i Damięckim w rolach Zuzanny 
i Fi.gara. W niedzielę o godz. 15 „Ostrożnie, 
świeżo malowane" Fauchois z Jackiem Wosz
czerowiczem w roli głównej. Reżyseria Edmun
da Wiercińskiego. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
Codziennie o godz. 19.15 „Swierszcz za ko· 

minem" Dickensa. w reżyserii Stanisława Da
czyńskiego, z nową ilustracją muzyczna Mie
czysława Mierzejewskiego. Obsada: Billing, 
Czengery, Hanin, Jakubińska, Karpińska, ~o
gucki, Borowski, Maliszewski, Pągowski. Pie
traszkiewicz i Szubka. Dekoracje i kostiumy 
Stanisława Cegielskiego. W niedzielę dwa 
przedstawienia „Swierszcza za kominem" o 
godz. 16 i 19.15. 

WIECZORKI ARTYSTYCZNE TP.ż. 

Towarzy.stwo Przyja'..:iól Żołnierza, w sal · 
własnej przy ul. Piotrkowskiej 97, urządzi 
Wieczorki Artystyc:me cieszące się wielkim\ 
sukcesami nadzwyczajnymi przy :wypełnionej 
.po brzegi sali, na które sktadają się: dosko· 
nały montaż humoru, · tań.ce. pieśni i świetna 
?:Ta całego zespołu, udział .biorą: Sielska, Golc, 
~piewakowska. Ciżyński, Reiski. Saniewska i 
inni, przy fortepianie Grzegorz Sielski. Wie· 
czorki odbywają się w piątki i w soboty o 
godz. 19 .. 5 a w niedzielę i święta o godz. 10 

19.15. 

KONCERT W SWIETL1CY GEYERA 
Dz·iaił Kulturaolno-Oiświl<liltowy p·rzy Swie

tli1cy R0tbobniiczelj „C.eyer'' pr!!!ouf.e i w tym 
rO!ku ba;rdzio initenisywl!l.ie. W nadohod7.acą 
n!.edzielę śwd·e·tM'C'OW·e Sekci·e Kult.-Ośw. 
0trgami1z11ją dwi.e lmp!'ezy: KO!Ilicer~ i przed-

! 

sta'Wi·el!l.i·e teaitrai1n·e. Poz.a tym dany bę<lzie 
Poraineik cllla dzieoi. Szczegóły dotr:1zące 
powy'ŻISJZ)"C:h tilln/pr1ez będą j-eiSlz,C'z.e pod a.n e 
d·o wi1adomości o.gółu zaint·eresiowainyoh. 

KOMUNIKAT 
Wkrótce O·głosz.O!lla zo'Stalll<i•e publiczn\ 

subskrypcja pożyiczikii wewnętrznej, wpły
wy z której przeznaoz.o.n.e będą w całości na 
oeie Odbudowy Kraju. Z uwa.gi na pilne po 
trzeba Państwa w tym za1k,resie Kasy Urzę
dów Skairbowych już Clbeoni•e p·rzys!ąpiły 

CHEMIKALIA wszelkiego rodzaju _ barwniki, 
artykulv malarskie, mydlarskie. garbarskie -
zaikupuje stale firma „Technochemia" . Naruto
wicza 16, tel. 133-Sq. 

do przyjmowania przedPł·at na po<źy~zkę w 
=--------------~----~. związku z ro•zipo.ozętą akc.ją sprz·edaiy kwr/ 

PRZYBORY SZEWSKIE rejesl•ra·cyjnych dla prze•dsiębiorslw i zaję( 
KOŁKJ i KOPYTA RAABEGO na rok 1946. Izba SkarboWI 

BrEGł. A :\1.ASZYNISTKĘ zatrudni Centrala 

w każdej ilości 
OGŁOSZENIE. 

Ce n V n isk ie Z111rząd Miejski w Łodzi, Wydztał Teoh-
lódi, Cegielniana 25, tel. 152-05. ni!ozl!ly, Oddzioał Ruchu Drngoweigo podaje do 

1111111111111111 Z::tofiarnwanie nracy l!lllllllllllm 

Zbyt.i Porcelany, fajansu i Wyrobów Szkła- =------------------'"' wila<do1moiści fi;rm prvwat.nyoh o·ra'Z insty· 
~ucj<i użytecm.o6ci publicznej, iBlk: Łódzkie 
Tow. Ele'ktryczne Sp. Akc. K.E.ł..„ Ł.W E.K.0, 
P.A.ST _, Gaiz·OWlllia Mi·ejsik:a, Wydzia·ł Kanali
:oo,Clji i Wodociągów i t. p ., iż P'J"Zed rozpo
czedem robót na ulica.eh mda1sta n·ależy 
zw1-.acać się po zezwo.!e111ie na za;mowanie 
choootków względinie iezdni do Zarzadu 
MiiejiS<kii.ego, Wydziiał Teohni·czny, OddziaJ 
Ruie1ht1 Dro'gowe.qo, ul. Pio1trlk:0SW1slk1a N. 64. 

:ivch w Łodzi ul. Zawadzka 5. Zgtoszenia z 
ofertą i żvciorysem do Wydziału Personal
neg_o._ 

POSZUKUJE ucz.oiw•ei kobiety do '.praicy do
mowe·j. Warun1kii bardz·o dobre. Zgfo1s.Z•ei11da 
Połud111i.011.11-.a 50 

ZEGARMISTRZ i J•Ulb1ler p·o~1rz1eibtni 121a111111z 
z głaisiz.a ć s-ię lti1sit·OIWlnli!e lub ·01s•obtśoi1e, Łó dż, 
P>i•oitirkiowsikia 169. Swl1E!ll"lk. 

MARCHEW-5 lł. za 1 Kq. 
do nabycia w każdej ilości 

w Państwowej Centrali Handlowel 
Łódź, dni•a 23 styczill'i•a 1946 roku. 

Zair·ząd Mi1ejS1ki w Łodz·i. 
PIOTRKOWSKA 82, TEL. 16a.23 

WYKWALIFIKOWANE baiw~1we na S\llk.n•i.e magazyn Wólczańska. 143 
ii 01kirycia, hatfoLairk.a ręczna, mais.zym.owa ina OGŁOSZENIE 
bębelll'kową mBJszyinę, dziewozymika stamza, -------------------- Zairząd Mi-eqski w Łodzi _ WY'dZii!·ł ?!!!!!: -
kobieta do postlugi potrz.eibnie - K~ińskie- WIECZOR KU CZCI BOLESŁAWA PRUSA tacyi O•gł111sza puetaTg ust:ny na so,„zedaż 
qo 
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4
· Imiia 26 .styc.zm.'La 1946 r. 0 godz. 18.eą w 6-ciiu wo-łów, k·tóry odł>Pdzi.e się w o'lHze 

WOJEWóDZKI Cech Tkaczy, Dziewiarzy i gma.ohiu Sądu Ok.ręgow.ego w rodzii (P<lac Wydziaołu Plantacyj. ul. P'otrlkowsika 17. w 
Pończoszników, Łódź, ul. Poludniowa 11 pokój Dąibirowsiki·e.go 5) .sa11'a I Z!ltrząd Okręgowy dllliu 28.I.1946 r. o godz 12-ej. 
7, zawiadamia iż 1. 2. 46 upływa termin skła- ZwiąiziJr,u zawoidowe•go PracoW1Illi!ków Sądo- PrzY'stępujący do prz.etairqu zo·bo•:!'a~ · 1i 
dania podań o karty rzemieślnicze. Po termi- wyoh urządza wiieczÓll' kii.i uczcziel!ldu 100 s.ą do zfo.ż.en1i1a w dniu orzeta.rqu do qodz. 
nie warsztaty prowadzone a.nonimow-0 będą li- ~e>mi•e·j rio1c.zmdcy ur·o1dzin - Boiliesł.awa P.r\llSa. 11.30 w ka•si1e Wydzi·a·lu Plal!lta•cYi wadium w 
kwidowane. Zarząd. ł.BJsikaJWy udzi,ał wezmą: p.I'oif. Tadeius:z Sdie- wyisollrnści 10.000 zł. POSZUKUJĘ wytwórców i dostawców mate

riafów krawatowych. Wytwórnia kra,watów. !111111111111111 Zagubione dokumenw 1111111111111111 
Henryk Goclaw. Andrzeia 2. 

fer,t, dyir . . Melk.s111nideT Ze1JW\erowliJcz i s'IJUaha- Woły do .oibe.jrzern•ia w Parku Pol!'.'" to w
cze Pairntw JntSJtytu1u Szer.zienia S.Z·tuki Te- skiiego ul. żeriomS'oego 117. (2) w Parh1. Lu
·a1t,ra!l!nej. Bi·leity w oemi·e 5 ził. przy we1jśoiu dowym, ul. 11-go Listo,pa.da 131, (2) 1 w 
111a s~ę. Szikótłlcach II (Zdrowie) ul. Krzemi·eniecku 28 

ARTYSTYCZNA cerownia Janiny Retmańczyk, 
Łódź, Zawadzka 14 (we.iście od Zachodniej). --.- - -· 
POSZUKUJĘ materiały krawatowe, oraz 
wszelkiego rodzaju bieliźniane Pracownia 
kó•S7ul i krawatów, Piohkowska 136. telef. 
1S7-07. 

PRZYBł.ĄKAł. się pies wilk mieszal!lltec, ej.em 
illlO-SZ•a1ry. Odie'hrać można .. Zdunsi~a '7 wń!llat 
Stef111n. 
-- -,-

FOTOGENICZNI są .wszyscy! gdy się foto
grafują w Foto Atelier H Smigacz, Fotograf 
~ilmowy, Pi·otrkows1ka 6. · 

GROMNICE, świece kośoielne, ob:BJ~ki ko
lędowe, Kalendarze ki•es.zonkowe, tahli<:o· 
we. Wytwórnia Dewoc'r-.a1 r Bazar Katolic
ki, Łódź, SJ.enkiewi.cza 49. 

1111!111/lllllJ!lllllill Kuonn 
KUPiii 01ka·zyjnie. syP ' alkę w dobrym stmie 
PilOtr<kowska 92 m. 67. 

MAS~YNY do pisania liczen i ~-szycia. ku;:i
no - sprzedaż c-- naprawa . Kuouiemy rów
nież uszkodzone. Radwailska 4 - 6. · 

ZGUBIONO kiairtę re:pa1bria.cyjiną !. zworniie
n ·ie z woj.sika aimerykanskiego Gi·eimadowi-
cz.a Jana. Ki:linS1k:iiego 131/8. · 

POSZUKUJEMY domyoh maij1strów tikacltioh 
Penis.ja wg umowy. Wanmki do omówiem.i·a 
na mie1jsou. Państwowe Za:kłady Włókienai.i
oze dawn. A. Ho·r·ak w Rudzii,e Pabiiainii.olci1ej 
Tamże po.sz,ulkJiwal!lli wykwa1li16i~owami tlka
cze. 

UWAGA! ROBOTNICY SZEWCY! 
W niedzielę, dnia 27 styc.Z1nia 1946 r. 

o godz. 10 ramo w SaJi DOillltu Zw. Zawodo
wycfu w łioidzii, u.i. Strzel<eC'kla Nr. 2, pokój 
316. 

Odbędzd,e S.ię z,ebra.nii·e szewców z,a.tru
dni101I1yC1h w FiTllnaoh prywaitnycfu, na któ-

UNIEWAŻNIA się z1giubd•01ną J.egi1ym:aoję iry.oh będą omaWlialllle SiPrawy, sz.ewców z•a-
1sz-ko11n" 31/,g, K111s.zitela.n1a Miiro•sła'Wa. itrudini>ooycfu w fiiirtmaioh prywa.tnycih. 

(2). 
Łódź dni·a 23 stycz!llia 1946 roku. · 

Za1rzad Mi·eiski w Łodz:. 

PRZETARG 
Z111rza.d Bratniei Pomocv Studentów ·ut 

ogla.sza p~zetarg na urzadz.enie biura w lo
kaJu przy ul. Stefana Jan.cza 7 m. 5. Of"'.rty 
s.kłaid.ać w Sekireta:riacie BP w· Łodzd. ut Słe
taina Jaraicza 7, m 5 w godz. od 9 - 14. 

Stawoi•e się Jicz1nti1e. Zarząd. o G ł. o S z E N I ·E 
ZGUBIONO LegHyma.oję z Urzędu Zaitru- Za•I'.ząd Miejski w Łodzi podai·e do wiia-
d!ruienta F•o1ryisiiaikia Józ·efa, Górna 10/5. ZAWIADOMIENIE do.mości wszystkich zaimuiacych chodn1i.ki 
UNIEWA!NIA się z•gubiom.ą l&giitymaoję pod kiG&ki, s.zaifkJ . sprzedaż kw;atów itp .. 7.e 
PPR. Kwiaitkowskii1ego Atntollliego. Zarząd Spółd:Diiel!lli Handlowej K.up. Pol- opłaty z•a użybkowa1ni? chodn1·ków. na•leży 

sk.iiegAJ w Łodzi ul. Roc•sevelta S/9 (Pie:„1e<ki0e ;rnosić do Wydzia•łu Techniczn·eqo O:i-
ZG~B~I;IOH failc67: . ~ 8~j;wilsflro Kied- 1 go) prO!Si. :"'8'zystmiio~ '5'W'ooch udzi~~·owcó~v, dzi·aiłu RuC'hu Drogowecrc uJ Piotrkowska 
rzyns e'] el eny, ans a ~ I aiby zgłoS'lh się w biurze Spółdzelni ul. Pie- · 64 II piętro, po)t:ój Nr . " 46 w gad-zinach 10 
SKR.l\DŹIONO palcówkę i ka1rtki żywinosci10- racki,ego 5 z dowodami celem za.r'?jstro- d~ 12 w t 6 rmiruie od 20 rlo 30 ka~h-łego mie-
we Sadłowslciej Krystyny, Paradn•a 98 (Oho.j- wamfa się. s j ąca, z góry za nast:mnv miesiąc . 
nv). Ka,żdy udzia!cw'·ec przy rejestra•cii wi- Przy wp1ec21!1Ji:u n~'e· „ r.l· 1·zać uok•vi-

·n ·- · - - ~ . . 
0 

• „_ niem p.o.sd·adać dowód os•cbistv i książeC'zke to·wa•nie z o&tflt!'ie.j w1)J~·" . W \•rro~dku n.' e-
ZGUJH~?lt . V asowe zaswi, dczente toz udziałowa. . Z ~l" ''OJ ·'.'1•oweil'J ii? ~,;„ do „0 -"""'"'"Z f' 'lr> n-1e1-
~a.:!'1ojct Fo.rtaka Władysława, Gł~bOlk:a ~ Termi~· re iest-raicii upływa z dnieim 30 noćć . zo•s•ta.nie ści;>crniE:t~ w drod„-e nr-v
T"'rtACZYf?SKA Ha,Ji,na, ~am. w Łodzi 11 Li-/ stycznia 1946 r. Niezgłoszmie się. czfo,nków musowej z do·''cz€'>„ ;"m c '3.> '.! '. e'{ za z·•r'okę 
storrncln ".9/ 17- vn; eważnią skra.d•ic1ną le>Ji- w wyżej wymieniocriym 'erm ·;n ·c P'!O-i~ spo· i kos.ztó-.v r..,.-pt·ucviTivri · 
!Ymaci0 ~\al ni.e i Po•'nocy. kcleiowy bile-! wodować utratę posindaneqo udz 'ah· I Łó·l?: d r• '' "\ - t ·1r-~ ! „ '94~ rn·ku . 
,.,,;e~· ' r r„r. v.. or a ~ ·".'tl e dokumenty. Znząd. Zarzq1 Jllii"~~·~i w ·f .<:-cl1i. 

CENY OGŁOSZEŃ Drobn "'· za wvra ~ »~ '1 'o"'v oc'l9 •~l~s1°m 5 zł bn'9 oglo11~eota1 u m!!tmetr szpalta poza 1e~s•f'rr- zl 1 t w teitścl~ 

i2 1e lnyd1 nv 1,•e ·zryci> SO µroC9Il 1 droże , 

WyC.:clWCl!h WOJ. Komitet PPF. w tcdz1 Kom::e t K:dakcypiy ~t!d. Adm , Ł6dż Plotrkowi.-ka !!6 feł.: 254-21. l)ruksrnia lak.! Grai Spóidz1e.01 Wyd „t11ąilta" D-08067 
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